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 Temat:  „Co to  jest  taniec ?”

       Taniec jest jedną z najstarszych sztuk, nierozerwalnie związaną z życiem ludzkim. Istotą tańca jest ruch, który jest nieodzownym składnikiem naszego życia zarówno w fizjologicznym /bicie serca, krążenie krwi, oddychanie /
jak i motorycznym /chód, bieg, siadanie /działaniu naszego organizmu. Świadomość nasza kieruje ruchami wykonywanymi celowo, inne zaś ruchy wykonujemy bezwładnie pod wpływem bodźców emocjonalnych. 
Ruchy nasze podporządkowane są prawom rytmu rządzącego funkcjami naszego organizmu /rytmiczne bicie serca, nierówne oddychanie /oraz techniką wykonania każdej czynności. Ruch i rytm są więc podstawowymi składnikami tańca. Samo jednak fizjologiczne wyjaśnienie zjawiska tańca nie może być wystarczające.
    Poza fizjologicznym wyjaśnieniem istoty tańca, istnieją różne wieloaspektowe definicje tego pojęcia, w większości o charakterze filozoficzno-eseistycznym. Taniec, to coś znacznie więcej, niż „rodzaj sztuki polegający na usystematyzowanych ruchach i gestach, powiązanych rytmicznie z towarzyszącą im muzyką”. Aby pojęcie tańca było pełne, trzeba koniecznie dostrzec zjawiska psychiczne, wewnętrzne imperatywy rządzące owymi „ruchami i gestami”. 
A więc taniec, to także to, a nawet przede wszystkim to, co dzieje się
 w człowieku, w ludziach, gdy reagując na muzykę i wzajemny kontakt psychiczny, w sobie właściwy sposób się poruszają.
 Najpełniejszą i  najbogatszą w przeżycia psychiczne formą tańca jest taniec dwojga ludzi, pary ludzi. Takim jest taniec towarzyski w jego klasycznym wydaniu. W tańcu towarzyskim dwojga ludzi, rozgrywa się cały dramat ich wzajemnych interakcji, gra nastrojów, dialog dusz. Taniec ten wtedy jest autentyczny, gdy cały splot wewnętrznych zjawisk oraz ów subtelny kontakt psychiczny zachodzący między mężczyzną i kobietą jest widoczny na zewnątrz, niezależnie od ich woli. Zwykle gra tocząca się między partnerami w tańcu towarzyskim jest zabarwiona radością, co w zasadniczym stopniu stanowi 
o pięknie tego, co dzieje się między parą tańczących ludzi. 
Reguły taneczne, podstawowe kroki czy figury, do których stosują się tańczący, są tylko kanwą, na której wyrasta to, co naprawdę jest tańcem. 
Piękno tańca towarzyskiego jest więc zewnętrznym wyrazem piękna kontaktu psychicznego dwojga ludzi. Marian Wieczysty, twórca artystycznego tańca towarzyskiego w Polsce, na XI Zjeździe Polskich Nauczycieli Tańca Towarzyskiego w grudniu 1984 roku w Krakowie, powiedział:
 Wielokrotnie byłem świadkiem występów najwybitniejszych tancerzy, którzy ukazywali piękno elementarnych kroków i podstawowych figur tanecznych. Były sytuacje, że właśnie w takich momentach byłem jak zamagnetyzowany. Przestawało być istotne jaki taniec jest wykonywany, jaki charakter ma utwór muzyczny, jakie są rozwiązania techniczne stosowane przez tancerzy.
 Istotny był łączny efekt, poezja tego ruchu. Ale muszę Wam powiedzieć, że zdarzyło mi się widzieć także i inny taniec zasługujący, by mówić o nim 
z podziwem. Był to taniec dzieci, które z widoczną radością, tryskając naturalną ekspresją tańczyły na parkiecie, przemieniając go w zaklęty krąg ludzkiego szczęścia. Nie była istotna ich sprawność techniczna. O pięknie tego, co dzieci prezentowały przesądzała, w tym przypadku, ich prostota i autentyczność,
 a więc harmonia ich wnętrz i wyrazu zewnętrznego oraz ich fascynacja sobą 
i muzyką, przejrzyście na zewnątrz dostrzegalna. Tak więc niekoniecznie piękno tańca jest uwarunkowane przygotowaniem technicznym i choreograficznym tancerzy. Taniec to uniwersalny język, język niezwykle skondensowany
 w wyrazie, w jego zawartości informacyjnej, a przy tym niezwykle subtelny. Językiem tym można wypowiedzieć niekiedy treści niewyrażalne w sposób zwykły. Warunkiem zaistnienia tej formy komunikacji między ludźmi, 
to gotowość dialogu, ciekawość prawdy o drugim człowieku przy zachowaniu   do niego pełnego szacunku, życzliwości i ciepła.
 Kiedy nie istnieje ta łączność – nie ma tańca. Są tylko co najwyżej sztuczne, pretensjonalne i denerwujące ruchy, pozostawiające wrażenie pustki.
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